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7- Dodatkam i k osztu je  
w  p ren u m eracie: He?, p o ­
c z t y :  k w arta ln ie  4 z ł . ;
m ie s ię c z n ie  1 z ł .  40  cent. 
Z p o c z t ą :  k w a r ta ln ie 5 zł.;  
m ie się c z n ie  l z ł .  76 c . w . a.

Część urzętlown.
(O fiary na pogorzelców.)

Na wsparcie  doiknie tych p o la r e m  mieszkańców B rzeska ,  Z a ­
leszczyk  i Oświęcim a z łożono w powiecie Halickim  1 z ł r . —  6 zł r .  
lifi c. i 4  z,Ir. 10 c. w. a. k tóre to  pieniądze zos ta ły  już  odesłane 
na p rzeznaczony  użytek.

Gminy Chliwczany  i Charonów  w obwodzie żó łkiewsk im,  
obowiązały sie po wieczne czasy dla za łożen ia  r egula rne j  szko ły 
parafialnej  w Chl iwezanaeh,  of iarować budynek  należący do gminy 
pod N. 170 na umieszczenie szkoły i pomieszkanie  nauczyciela,  
sp rawiać  porządki  szkolne i równie  j a k  sam budynek u t rzym ywa ć  
zawszo  w dobrym stanie,  z rą by w a ć  i p rzy s ta wia ć  do szko ły  5 niż. 
aus tr .  sagów miękkiego d r zewa ,  k tó re właścici elka  wsi W.  L u d w ika  
Soroczyńska  ofiarowała na opał  szkoły,  czuwać nad ocbędóstwem 
szkoły,  a nakoniec płacić każdoezesnemu nauczycielowi  150 zł. 
w. a. w go tów ce  i 24 mierzyć zboża w naturze ,  z czego na gminę 
Choro nów  przypada 25 zł ,  w. a., a na (Jhl iwczany 125 zł. w. a. i 
24  mie rzyć  w połowie ży ta  a w połowie jęczmienia.

Okazaną  temi ofiarami gor l iwość o podniesienie nauki między 
ludem wiej skim podaje c. k. gal icyj skie  Namies tnictwo z wyrazem 
uznania do wiadomości  powszechnej .

( Z  urzędowej części Gazety w iedeńskiej.)
P r z y  najwyższym dworze cesa rskim nowo mianowany wielko­

ks iążęce nadzwyczajny poseł  heski  i pełnomocny min is te r  Henry k  
baron Gagern  miał  zaszczyt  na osobnej  audyeneyi  dnia 4. stycznia 
b. r. wręcz yć  Jego  c. k. Apost .  Mości  swoje uwierzytelnienia .

Jego c. k. Apost.  Mość najwyższem postanowien iem z 3. p a ­
ździernika ,  2 2 . i 29.  g rudn ia  z. r. r acz y ł  nnjnii łościwicj dozwol ić 
domom bankowym Gcorye Grcnfell Gbyn i Sommersct Beaumont  
w Londynie ,  księciu Leonowi  S a p ieże ,  hr .  Eugeniuszowi K insky ,  
Karolowi  ba ronowi  Tint i  i Szymonowi W interstein , dalej lir. Edmu n­
dowi Zichy,  baronowi  Rudolfowi Erygele t , kupcowi Karo lowi  Klein. 
i kupcowi  Wojc iechowi  Z in n cr , na za łożenie  s towarzyszen ia ak cy j ­
nego w Wiedn iu  pod firmę „Anglo -os te r re i ch isehe l l a n k “ i s t a tuta 
tegoż za twie rdz i ł .

(Do  powyższego obwieszczenia wzg lędem najwyższego  z a tw ie r ­
dzenia banku ang ie lsko-aust ryaekiego Gazeta w iedeńska  p rzydaje 
w części  n ieu rzędowej  uwagę,  że komi tet  założycie l i  tego banku 
wydal  wykaz  co do uskutecznionej  wpłaty  30 pet.  na kapi tał  ak-  
cyjny w sumie 20 mil ionów z łotych (2  mil iony lunt.  s z t r . ) ,  tenże  
by ł  wezwany  p rze z  c. k. mini slcryum finansów, aby podał  do sądu 
handlowego o zapro toko łowan ie  firmy s towarzyszen ia ,  a za tem upo­
ważniony do o twarc ia  ins tytutu. )

i ś  (‘ n i cii rzędów a.
L w ów ,  <S’. stycznia.

Jego  Excel .  mini ster  stanu p. Scfimerling  spodz iewany był  
dopiero p rze dwc zor a j  wieczorem z powro tem w Wiedniu.

Z Paryż,a  donoszą,  że oslatniemi dniami odbywała się żwa wa  
wymiana depesz  między gabinetami w Wiedn iu  i w P ary żu  z po­
wodu agi lacyi  włoskiej  par tyi  czynu.  Pan Drouin dc Lhnys  z a p e ­
wniał  c. k. ambasadora,  że podług  przekonan ia  r ządu f rancuzkiego 
nie n,a W i k to r  Emanuel  nic wspólnego z zabiegami s t ronnic twa Ga-  
r ibaldcgo.  a oprócz tego oświadczył  margrab iemu Yenosa,  że na 
r ząd luryński  spadnie odpowiedzia lność za każdy k rok  par tyi  ruchu.

Go do angielskiego projektu konfercncyi  miał  lord Cowley 
doręczyć p. Druin  de Lhuys  notą,  w k tó re j  wzywa usilnie rząd 
f raneuzki ,  ażeby spoinie z Anglią s t a ra ł  się wszelkiemi  siłami z a ­
ł a twić  w d rodze  pokoju spór  duńsko-niemiecki .  L  innej zaś s t rony  
zapewniają ,  że Drou in  de Lhuys odmówił  imieniem Cesarza  s t an o­
wczo udziału w konfercncyi  dla jedne j  tylko sprawy.

Dzisiejsza pocz ta  te legraf iczna ogran icza się j edynie  na wia ­
domośc iach z Ks ięs tw  nadelbiańskich i z Danii.  Pod łu g  wiadomości  
o t r zymanych  w Hambu rg u  z Kopenhagi  z 5. b. I I I .  s k ł a da ł  Książę 
Karol  Gl i i cksburgsk i  z całą formalnością hołd swemu bratu ,  K r ó ­
lowi Chryslyanow i, j ako  Królow i Danii i Księciu Sz le sw ik- H ols z ly ń-  
skien u. —  Z l i ie l  donoszą,  że Duńczycy nałożyli  na południowo-  
wschodnie dyst ryk tu  Szleswiku ogromne rc k w iz y ey c ,  mianowicie 
dos ta rczen ie  300  dwukonnych  wozów i 3 mil ionów funtów słomy 
do S z le s w ik u ;  a te l eg ram z AHony z figo b. m. z a p ew n ia ,  że za 
kilka dni ogłosi  rząd duński w Sz leswiku  i na wyspie Alscu stan 
Wojenny,  a potem zamknie zupełnie komunikacyę z Holsztynem.  
Działa oczekiwane ze Szwee y i  dla uzbrojenia  Danewi rku  nadeszły już .

Co do sk ładu nowego gabinetu duńskiego  nie nia do tej 
chwili  j e szc ze  żadnych bl iższych szczegó łów.  To  pewne  tylko,  że

In sercy *  w  półfcołum nie  
drakiem  g-armont, T  cen ­
tów  od w ie r sz a . — R ek la ­
m a cje  są  w oln e od opłaty  

W p o cztow ej.
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| na czele min i s t e r s twa  s taną ł  1 i skup M onrad , a nadto donosi  Ga­
zeta F łensbarska , że s ta ros ta  k ra jowy.  v. Krągli  mianowany z o ­
s t a ł  mini s t r em dla Sz i r s wi ku  i udał  się już na swoje s t anowisko do 
Kopenhagi .  Dotąd j e d n ak  niedało j e szc ze  nowe rninisteryum duń­
skie żadnego  znaku  życia,  i duńsko-sz lcswicka  us tawa  zasadnicza  
z 18. l is topada istnieje za tem faktyczn ie  i p rawnie .  Dotąd też 
nieośw iadczył  się żaden  dziennik za nowym gabinetem,  a Faedrelan-  
det  i Dagbladct  wystąpil i  n aw et  p r zec iw niemn,  ale oczeku ją  j e s z ­
cze jego czynów.  Kró lowi  nie to w a r z y sz y ł  do Sz leswiku  żaden 
min i s t e r ;  Monrad od pr owa dza ł  go tylko do Kor fo r ,  a Quaade p o ­
zosta ł  w Kopenhadze .

MoBarchia Austryacka
Z K r a k o w a  donoszą Jener. Kor.  pod dniem 30go  z. m. 

co nas tępu je :  P rz y  samym końcu roku  bieżącego  a re sz t ow an o  u nas 
znowu ki lka pol i tycznie podej rzanychosób .  k tó re  to a resz lacye uważane 
są za do tkl iwy  cios dla ta jnych s t ronników pows tan ia  polskiego.  
Mianowicie miano tym razem,  j a k  mnie zapewnia ją  z wia rogodnego  
źród ła ,  nie tylko a re sz t ow ać  kilku najczynniej szych a jen tów Miero­
sławskiego i j e g o  pa r ty i ,  ale o raz  zna leźć  p r z y  uwięzionych nader  
ważne papiery,  k tó re  nie pozos tawia ją  ju ż  żadnej  wątpl iwości  co 
do planów i zamia rów,  j akie pa r tya  cze rwonych ,  s tojąca t e ra z  po­
d ług wszelkiego p rawdopodob ieństwa  u s t e ra  powstania polskiego 
układa na p r z y s z ł a  wiosnę.  Jeden  z dokumentów skonf iskowanych 
p rzy  tej sposobności  zawiera  dokładny plan rewolucyjnej  o r gan iza -  
zacyi  Galicy i, j aką  par tya  cze rwonych  zamie rzy ła  i podług wsze l ­
kiego p rawdopodob ieńs twa  w części  ju ż  p rzeprowadz i ł a .

7i tych dokumentów okazuje się c h a r ak te ry s t y cz n a  różn ica  
miedzy postępow aniem do tychczasowych  szefów powstania a planami 
par ty i  cze rwonych.  Kiedy s t ronnic two białe czyli a rys tok ra tyc zn e  
o rganizując z góry  nadół usi łowało z r ządu cen tra lnego w W a r ­
szawie  r o zs ze rza ć  powoli sieć swoich związków na p rowineye ,  i po 
największej  części  wybiera ło właściciel i  dóbr  na swoich a j en tów i 
pełnomocników,  okazuje się przeciwnie demokra tyczny  ch a r a k te r  
czerwonych  w tern, że p rzy  swojej  w Galieyi  p r o jek towane j  o r g a -  
nizacyi tajnej władzy,  usi łowali  p rzed ewsz ys łk iem pociągnąć za sobą  
masę ludu, i z niej a w szczególnośc i  z duchowieństwa wiejskiego,  
mieszczaństwa  małych miast  i ze s tanu rzemieś ln iczego u tw or zyć  
podstawę swojej organizacyi .  U tworzen ie  tak zwanych s t r aż y  n a r o ­
dowych i s towarzyszeń rzemieślników było j a k  się zdaje p ie rwszym 
celem tajemnej  agilacyi.

Masa ludności ,  o ile j e s t  zdolną do broni  i dałaby sie pozy ­
skać dla sprawy ,  miała być wcielona do s t r aż y  narodowej ,  k t ó r a  
związana s t r aszl iwą przys ięgą miała w s tosownej  chwil i  t w o r z y ć  
pospoli te ruszenie.  Tak  w rzeczonym planie organizacyi  miało być 
już  wskazane formowanie po jedyńczych kadrów,  a nawet  zapo wie ­
dziano j u ż  ustawienie t r zech  ruchomych kolumn j a zdy ,  k tórych  z a ­
daniem miało być rabowanie pewnych kas publ icznych,  j a ko  opera -  
cya f inansowa potrzebna do u t rzymania  powstania.

Że z r e sz tą  la par tya  p rzy  pokonywania  swoicli  p r ze c iw nik ów  
nie wzdryga  się przed sk r y to bó j s t we m i rusz towan iem i wTszelki  
opór  zdecydowana j e s t  p r ze ła m y w a ć  bezwzględnym te ro r yzm em ,  na 
to podają n iektóre  ustępy zna lezionych dokumentów niezaprzeczone 
dowody .

Ciekawi  j e s te śmy s łyszeć ,  co w obee tych dokumentów,  p o ­
siadanych w oryginale,  powiedzą ci, k tó rzy  u trzymują,  że zabiegi  i 
agi tneye uwijających się w Galieyi aj en tów nic są wcale wymierzone  
p rzec iw bezpieczeństw u pańs tw a aus t ryackicgo ,  kiedy zamia r  w y w o ła ­
nia w samej  Galieyi  zb rojnego powstania  nie da się j u ż  dłużej  z a ­
p rzeczać.  Ws ze la ko  widownia  tych knowań  nie miała się ogran i ­
czać na samą Galicyę,  owszem w- p ro jekcie organizacyi  j e s t  t akże  
mowa o u tworzeniu  osobnej bandy ge ry lów,  której  p rzeznaczeniem 
ma być u two rzen ie  i u t r zym ywa nie  komuuikacyi  z W ę g r a m i  p rze z  
Karpaty .  Czyż  w obec tak ich ś r odków nie dałyby się zawsze j e ­
szcze usprawiedl iwić  su r ow sze  ro zporządzen ia  r ządu  ku u t rzymaniu  
spokoju publ icznego w G a l i ey i ?  Zdaje nam się, że w tym wzg lę ­
dzie dadzą sie zwolna p r z e k o n a ć  i niewierni .

%’Ł i«jd«*i’i , (>• s tycznia.  (N o w in y  dworu.  —  Wiadomości  
bieżące.)  J ego Ces.  Mość będzie ju t r o  udz iela ł  andyeneye .  Deputa -  
eya gminnego wydziału obwodu  be rneńskiego  udała się dnia 
2go b. m. do Wied n ia ;  gdzie zabawi p rzez ki lka dni. S łychać,  że 
deputacya,  do której  należy t a k że  Dr. Linlmrd,  zwróc i  się najprzód 
do Jego Exeel .  ministra Lasse ra .

(Posiedzenie  izby panów z  J .  s tyczn ia .)
Zaczę ło  się posiedzenie po godzinie l i t e j .  Na ławie mini st rów 

zasiedli  Ich EL. pp. Bechbcrg, M ecsery ,  L a s s  e r , P lener,  B urger , 
JJein, baron Mcrtens i baron Beichcnstein.

l 'o odczytaniu p r o toko łu  p rzys tąp iono do dalszej  debaty nad 
budże tem.  Z  kolei  nas tąpi ł  budżet m in isterstwa stanu.  Komisya
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f inansowa za proponowała  odmazać  sumę 143 .500  z ł . ,  k tó r a  w oto -  
wała  - izba. -deputowanych na polepszenie płac  koncep towym u r z ę d ­
nikom sądowym,  wychodząc  z tego s t an ow isk a ,  że podobne  pos ta ­
nowienia mogą  być uchwalone tylko na podstawie  p r o jek tó w  do 
ustaw.

P rz ec iw  - temu wnioskowi zab ie ra ł  g łos  baron K r a u s s  j a k o  
w e t e ra n  zawo du  sędz iowsk iego  i p r o p o n o w a ł ,  ażeby izba tej sumy 
n ie o d m a z y w a ła , lecz r acze j  j ą  u ch w al i ł a ,  powołu je  sio na oświad­
czenie mini st r a s tanu p rz y  podobnej  sposobnośc i :  „że  gdzie idzie
o za radzen ie  powszechnemu nieszczęściu , tam nie należy pytać się 
o ko mp e l ene ye .44 W n i o se k  ten popar ło  ki lku członków.

Hrab ia  Leon Thun  był  p rzeciwnego  zdania.  Uzna je  on w p r a w ­
dzie,  że położenie u rzędn ików  sądowych j e s t  s m u t n e ,  ale za radzić  
temu może naj skuteczniej  uproszczeniem a dm in i s t r a cy i , umnie j sze­
niem urzędn ików i s tosowną o rgan izacyą sądownictwa ,  nie zaś  ob­
ciążaniem budże tu  noweini ciężarami .

Po nim zab ie ra ł  głos  J.  E.  min is te r  L a s s e r  i p r ze ds tawiwszy ,  
że r ząd od samego początku sp rzec iwia ł  się p ro jek towi  udzielan ia  
zapomogi  tylko u rzędnikom sądowym , gdyż i wszyscy  inni  u r z ę d ­
nicy zas ługu ją  na podobne uw zg lę d n ie n i e , co j ednak  może nas tąpić 
ty lko za in ieyalywą rządu w d rodze  kons ty t ucy jne j ,  o świadczy ł  się 
w końcu za wnioskiem komisyi f inansowej.  P r z y  g łosowaniu  upadł  
wniosek  ba rona  K r a u s s a . ni osek komisyi p rzy ję ty  zos ta ł  w ię k ­
szością  g łosów.

Druga pozycya tego budżetu względem zak ładów karnyc h  
„przy ję ta  zos tał a również  podług wniosku komisyi41 a zgodnie 
z uchwałą  izby deputowanych .

Posiedzen ie  skończy ło  się o godzinie 2 :l/4 w południe.

f t i c i u c y .

(S p ru te  a sz /es  wieko  - holsztyńska .)  W  kwestyi  sz l eswicko- 
- holsztyńskie j  Jen . Kor. austr.  zamieści ł a  a r tyku ł  nas tępu jący :

„Ausf rya występując  wspólnie z P rusami  w sejmie zw ią z k o ­
wym z wnioskiem ewentualnego obsadzenia Szleswiku .  wiedziała 
dobrze  o tern, iż sytuacya,  k tó ra  się ztąd wywiąże,  do wojny e u r o ­
pejskiej  doprowadzić  może.  Nie wahała się j ednak  wziąść inieya-  
tywą,  k r oku  t ak  wielkie znaczen ie  mającego,  ponieważ zdecydowana 
j e s t  s ł r z e d z  p raw ca łych Niemiec;  p rzez inkorporacyą  Szleswiku 
w monarchyę  duńska nadwerężonych ,  bez względu na n iebezpie­
czeńs two wy niknąć ztąd mogące ; nie wahała sic pod porządkować  
in te resom związkowym wszelkie  inne względy.  Tern bardziej  więc 
Aus trya  s t a rać  się o to musi, ażeby znaczen ie  i myśl  p r opo no wa­
nego środka nie zos tały zwichnięte.  Zajęcie Sz leswiku  ma mieć na 
celu zmuszenia Danii do szanowania praw Niemiec,  a za tem do z a ­
bezpieczenia Szleswikowi samoistnej  egz ys t en c j i  w związk u  z Danią. 
Zajęcie miało być ś rodkiem do sprawied l iwego  za ła twienia kwestyi  
konstytucyjne j  , nie dotyka jąc  wcale kwestyi  sukeesyi .  Zajęcie 
Sz leswiku nie miało kwestyi  tej p rzesądzać ,  tak j a k  jej nie p r z e ­
sądzała egzekueya  związkowa w Holsztynie.  Pytan ie  kto w p r z y ­
szłości  w Ks ięs twach  panować będzie,  nie miało w żadnym razie 
z góry  być dotknię te ,  ani na d rodze  prawa,  ani na d rodze  faktu .“

„T a k a  jest myśl wniosku aus lryacko-pr i iskiego ,  i w takicm (o 
p r zypuszczen iu  wniosek ten związkowi z łożony  zos tał .  Nie można 
j e dn ak  zapoznać,  iż ostatnie wypadki  w Holsztynie s tan r zeczy 
zwichnęły .  Książę F ry d e ry k  Augus tenhurgsk i  wydaje w Kiel-i p ro -  
klamacye do ^swoich poddanych11. przyjmuje deputacye i ko rpo-  
racyc Szleswiku  i Hol sz tynu,  przyjmuje  ho łdy i u rządza  sobie już  
organ izm przysz łego rządu,  wszys tko  to zaś nie j e s t  ani prostem 
używaniem „praw a zamieszkania^.  ani dziełem „prywatnego życiu.u 
Wielka część dzienników niemieckich przyklasku ją  t akowemu po ­
s tępowaniu i zapowiada,  iż w kró tc e  zarząd ^kom isarzy zw iązko ­
wych w J/o/szły n ie’" bez żadnego  hałasu z rob i  miejsce „ rządowi  
panującem u . Łk J e s t  to zupołnem wywrócen iem uchwały związkowej  
z dnia 7. grudnia p. r .  Nie idzie tu ju ż  o pytanie,  czyli  za p a t ry ­
wan ie  się większości  lub mniejszości  w związku p rzewa żać  ma, to 
już  idzie poza yotiim mniejszości  i większości .  Na tej  d rodze 
p rześeign ione już j e s t  s t anowisko zajęcia łub e g z e k u c y i ; kwestya 
p raw a  ustępuje tu p rzed siłą i kwestya sukeesy i  zos taj e de facto 
zadecyd ow aną ,  zanim związek ro zebrać  i ro zs t r z ydz  j ą  móg ł .44

„ 'bakowy postęp wypadków musi słusznie z a t r w aż a ć  tych,  co 
p ragną ,  ażeby sprawa Księstw za ła twiona zos tał a na d rodze  odpo­
wiedniej  narodowym interesom Niemiec.  Droga p r aw a  na t e ra z  
opuszczona został a,  o twa r to  zaś  na ścieżaj  d rzwi  in te rwency i  z a ­
gran iczne j .  L dzieje się to właśnie w czasie,  w k tó ry m związek 
uchwal ić  i p rze pro wad z i ć  ma środki  względem r>S z i  es w ik u." Szles-  
wik leży poza obrębem związku,  nie można zaś puścić w n i e p a ­
m i ę ć ,  iż a r tyk u ł  35.  t r ak ta tu  wiedeńskiego dozwala  zwią zko wi  
p r aw o  p ro wa d ze n ia  wojny jodynie ..d/a obrony44 własnego t e ryfo -  
ryum,  i l e ry toryum cz łonków związkowych.  Zajęcie Szleswiku  p rzez  
wojska związkowe ,  obok  zains talowania się księcia Augu s le nbu rg-  
skiego,  j a ko  panującego dc facto w Holsztynie,  a j a ko  p re tendenta  
do Szleswiku .  zajęcie lakowe byłoby .ywojną, zaczepną 44 i zdob y­
ciem te ry  lory urn obcego do związku nie należącego,  i to nawet  na 
korzyś ć  nie i s totnego lecz tylko domniemanego cz łonka  zw ią zku .“

„Zamieści l i śmy powyższe uwagi , nie wyciągając  z nich na 
t e ra z  żadnej  kon k luz j i ,  k rom tej,  iż ostatnim zw ro te m rzeczy  po­
rzą d ko w y ich rozwój  i akeya wielkich mo cars tw  niemieckich zn a ­
cznie są ut rudnione.  Z wielu s t ron  i to z powodów chę tn ie  to 
p rzyzna jemy,  czysto pal ryotycznye l i  wyjawiono zdanie,  iż dla p o ­

myślnego za ła twien ia  sp r aw y  sz leswicko  - holsztyńskiej  wypada zo­
stawić wolne ręce  pańs twom pośrednim,  nie p r zeszkadza jąc  ich
działaniu .44

„Postawimy się na chwilę i na tern s t a no w isk u ;  p rzyznamy,  
iż siły wojskowe  pańs tw poś rednich i pomniejszych niemieckich są 
wys ta rczające  ku sprowadzeniu w Szleswiku  i Holsz tynie  decyzyi  
zadowalniające j  naj śmielsze życzenia  ludu niemieckiego.  L ecz  cóż 
po tem n as tą p i ?  Czyż  można mieć nadzieję,  iż zagran ica  widząc 
Niemcy całe nad Elbą i E ide rą  zajęte,  nie sko rzys ta  z tej sposo­
bności  dla wystąpienia z zb ro jną  d y w e r s y ą ?  Czyż pańs twa p o ś r e ­
dnie będą  miały siłę do odparcia tak ich zaczepek,  zaczepek  sk ie­
rowany ch  na całość i niepodległość t e ry to ryu m niezawodnie  do 
związku niemieckiego na leżąc ego ?  Wą tp ić  o tern można.  Wielkie 
mo c ar s tw a  musiałyby wziąść  na siebie zadanie obrony  związku  nie­
mieckiego p rzeciwko n iebezpieczeństwu za t a rg ów  europejskich i by ­
łoby  to czys lem łudzen iem się mniemać,  iż państwa poś rednie mają 
dość siły do zwa lczenia Danii i ewentua lnych jej  sp r zymie rzeńców.  
Uwagi  te powinnyby się nasunąć rozt ropnym przyjaeie lom ludu nie­
mieckiego ; na postawę i pos tępowanie Auslryi ,  nie mogą one być 
bez wpływu .44

lirćlestwo Polskie.
W a r s t w a ,  5. s tycznia.  ( S ta n  rzeczy w Królestwie.  —  

Rozporządzenia  numiestnika K rólestw a względem, sekwestru  ma­
ją tk ó w  i  kontrybucyi.  —  Ukaz cesarsk i  względem opłaty k la-  
syjnej i  rzeziom ej. —  Odkrycie tajnych druków i pras.  —  
Sprostowanie pogłosek względem poboru do wojska.  —  W iado­
mości z prowincyi.)  Dzień. poic. z 2. b.  m. podaje nas tępujący 
obraz  teraźn ie jszego s tanu r ze czy  w Królestwie  Po lskiem:

"Rubryka nasza „z  p rowincy i44, ciągle j e szc ze  p rzed s taw ia  smu­
tny obraz  kraju,  n i epokojonego p rze z  bandy  p o w s ta ńcó w ;  lecz cie­
mne jej  b a rw y  zaczyna ją  blednąc.  Bandy  są albo pobite i r o z p r ó ­
sz on e ,  albo też  same się r o z e s z ł y ,  po rzucone p rzez  d o w ód có w ;  
w n iektórych tylko miejscach guberni i  Lubel skiej  i Radomskiej  
t r zymają  się j e s z c z e ,  ale j u ż  są zd e zo r g an i zo w an e ,  ukry wają  się 
w lasach p rzed pogonią naszych w ojs k ,  lub p rzebiega ją  z miejsca 
na miejsce i przybl i żają się ku g ran icy  Gal i cyi ,  szukając  tam oca­
lenia.  Był czas,  mianowicie w lecie, k iedy ogólna ich liczba docho ­
dzi ła do 30.000  ludz i ;  t e ra z  nie nal iczy się ju ż  i t r zech tysięcy,  
rozdrob n ion ych  na małe bandy od 10 do 20 ludz i;  k tó re  najeżdżają  
na bezbronne wsie,  g rab ią  poczty i oddają się łupies lwu,  osłaniając 
się nazwą powstańców,  oswobodzicie l i  ojczyzny „wolnej ,  całej ,  nie­
podległej  P o l s k i ,  L i twy  i Ru s i44, j a k  głos i  to r ząd podziemny 
w swych  proklamacyach z 15go g rudnia  , j a k  og łasza ją  d rukowane 
jego o rgany  gal icyj sko -  p o zn a ń sk ie , londyński  Głos wolny  i cała  
masa zagran iczne j  agi tacyjnej  prasy.  Wszy s tk ie  one. na wyścigi  ba­
ł amucą ł a twowie rną  pub l i c zno ść ,  p r zeds taw ia jąc ,  jak naprzyk ład  
Chwila , świe tną  armię po l ską ,  podzieloną na cz tery  korpusy  pod 
dowództwem je ne r a ła  Kruka ,  j e ne r a ła  Bosaka,  pu łkow nika  Sk a ły  i 
jeszcze j akiegoś anonima,  armię,  k tó ra  wszelako kryje się po lasach,  
w której  korpus  naprzykład  Bosaka , p rzed  rozbiciem go w lasach 
Świę tok rzysk i ch  sk łada ł  się z 210 ludzi.  W  obco takiej armii,  za -  i 
pewniają,  iż nie zdo łamy złamać pows tan ia ;  jeżeli  zaś cokolwiek 
ono p rzycichło , to zima przeminie , a wiosna znów go odżywi  i 
walka zawrze  silniej niż poprzednio,  tak że dla wojsk  naszych b ę ­
dzie (o nowy Kaukaz,  ze wsze lki rmi  szansami długiej  wojny.  Niechże 
i tak bę d z ie ;  ale czy wiedzą oni, co na to r zekną wojskowi.  Niech 
będzie nowy K a u k a z ,  powiedzą on i ;  zdobyl iśmy s t a r y ,  będziemy 
zdobywać  no w y;  —  będziemy się bili ,  to dla nas będzie wprawą 
w sztuce wojennej,  —  ozem d łuże j ,  tein lepiej. T a k ,  w ten spo­
sób mogą p r zem aw ia ć ,  i nic w tern dziwnego —  wojna jest  ich 
rzemiosłem.  Ale ludzie spoko jn i ,  cały kraj  z ru jnowany ,  obryzgany 
krwią,  czy może p rzyklask iwać  dzikim krzykom podziemnego rządu,  
k tórego  p rzewodniczący  cz łonkowie zostal i  pochwy lani w W a r s z a ­
w i e ,  K ra k o w ie ,  Lwowie i Doznaniu,  k tóry sam nie wie gdzie ma 
sobie uwić gniazdo , k tó rego widzialni cz łonkowie Uzar lo ry jsk i  i 
Mieros ławski  doznają wdali  gościnności  obevch -krajów, żeby tam 
sza rpać  się wza jemnie ,  a ztąd wysysać żywotne soki narodu dla 
u rzeczywis tn ien ia  k rwioże rczych  swych  zamia rów schańhionych s z ty ­
letem i t rucizną.  A czy wiedzą nieproszeni  cywi l i za torowie j aki  
plon zebral i  z kwiatu ludnośc i?  Z sze regó w wojsk naszych ubyło 
w zabi tych i r anionych 32 00  l u d z i ; cyfra la oznaczona j e s t  p rzez 
surową kont rolę  p rowa dzo ną  w każdej  dobrze uorganizowanęj  armii;  
ile zaś ubyło ze s t rony  p r zec iwne j ,  nie wiedzą bez  wątpienia 
i sami cywil izatorowie.  Oznaczając ją na 28.400  ludzi sądzimy,  że 
podajemy j ą niższą od rzeczywis tej  nie mówiąc o 0295  ujętych do 
niewoli z placu boju. W istocie lud j e s t  bardzo  c i erp l iwy ,  ale też 
i cza ra  j ego  cierpl iwości  już  zos ta ł a  przepełnioną.

Nie,  lud ju ż  im nie w ie rz y ;  nie u w ie r z y ,  aby w- chwili kiedy 
cała Eu ro pa  wyrzek ła  się zbrojnej  i dyplomatycznej  interwencyi ,  
j ak iś  niewidzialny rząd,  lub tajemna organizacya —  nazywajcie j ak  
się wam spodoba,  —  mógł  zm us ić ,  j u ż  nic samą H osy ę ,  a j e szcze  
dwa silne mocars twa , —  pon ieważ domaga się Galicyi i P o z n a ń ­
skiego,  —  do p r zywrócen ia  Rzeczypospo l i t e j , powołania do życia 
tego co umarło  i zos tało pogrzebane z woli Opa trznośc i  i siły wy ­
padków,  niszczących wszys tk ie  ludzkie r achuby,  l l i s lo rya  ma swą 
N em e zy s ;  naród  rozumnie jszy jest od swych  podziemnych cywi-  
l izatorów.

I w istocie rubryka  nasza „z  p rowi ncy i 44 powoli oczyszcza 
się od k r w a w y c h  s c e n ,  łupies tw i rozbojów.  Nic l iczne bandy,
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wst rząsane  wew nę t rzne mi  s p or am i ,  w rodza ju  ty c h ,  j a k i e  dają się 
spos t rzegać  w „opowiadaniu  uc iek in iera44, podobnemi do s t a ro d a­
wnych kłóini ,  zawiści  i plotek kon federa tów ,  tają i rozpływają  się. 
I stni  bandyci  ratują sio uc ieczką ;  zabrani  przemocą powraca ją  do 
domów składając  broń i ponawiając przysięgę na wierność .  Tak ,  
zt naj świeższych wypadków,  wspomnimy nawiasowo o zasz łym w W ę ­
growie  : tam d. 8 . ( 2 0 .) zeszłego miesiąca,  w kościele kated ralnym,  
p rzy l icznem zebran iu  ludu i w obce władz mie jscowych ,  od 53 
włościan,  dobrowolnie s tawiających się z band p ow s ta ńcz ych ,  ode ­
b rana  zos tał a p rzysięga p rzez księdza p ro b o sz c z a ,  k tó ry p rzy  tej 
sposobności  powiedział  im k ró tk ą  naukę o znaczen iu  i ważności  
przys ięgi .

Tchórz l iwi  , zahukani  t e ro ryzmem noża i pos t ronka,  j e szcze  
poglądają na siebie wza jemnie ;  ale odważniej si  wznoszą  ju ż  g łos  i 
wyrażaja  swe poddanie się w adresac i^  k tóre r ząd  dotychczas  p r z y j ­
muje milcząco,  na r achunek  należnego mu obowiązku  pokory  i żalu. 
Żeby  nie uroczyć,  a ju ż  ze dwa tygodnie nie s łychać,  aby gd z i e ­
kolwiek w lesie znaleziono ciało powieszonego lub zamęczonego  
człowieka,  i l iczba nieszczęsnych ofiar stanęła j a ko ś  na 9 1 8 ,  cy ­
f rze s t r a s zn e j ,  ale dałby Bóg  aby osta tnie j ,  żebyśmy mogli  p r z e ­
chodząc ze s ta rego roku  do n o w e g o ,  wyrzucić  zupełnie  z tej r u ­
bryki  żałosny  nekrolog.

Dzień. pow.  z 5. b. m. ogłasza t r zy  rozporządzen ia  namie­
stnika Kró les twa do Bady adminis t racyjnej ,  z k tó rych p ie rwsze  z a ­
rządza  rozciągnięcie se kwes t ru  na ma ją tek  ruchomy i n i eruchomy 
takich osób ,  k tó re przyjęły czynny udział  w za bur zen i ac h ;  drugie 
podwyższa o 1% kary naznaczone na ociągających się z opła tą  po­
datków,  a t r zec ie  nakłada koul ryhucyę na r zymsko  -  katol ickie du­
chowieństwo w Królestwie.

Ten  sam dziennik zawiera  t akże ukaz cesa rski  do Bady admi-  
n i s t r ac \ jne j  Króles twa względem przedłużenia  poboru opłat  k la sy­
cznych i r zeziowyeh  od s l a rozakomiych na rok 1S{)4.

Y\ tych dniach,  pisze Dzień. Poważ.,  mianowicie w sam dzień 
Nowe go  Boku,  policyjn odbyła r ewizye wieczorem,  w dwóch miej­
scach.  na Dzielnej i na Mostowej  ulicy. Na Dzielnej ulicy w domu 
pod Ńr.  2373,  naprzeciw domu badań,  w jednym z pokoi  miesz ­
kania amncslyowanego polskiego wychodźcy,  k tóry powróc i ł  z z a ­
g ranicy ,  Józefa Nap ió rkowskiego ,  znaleziono mnóstwo czcionek i 
innych p rzybo rów  drukarskich,  lecz bez prasy,  p rzyczcm zna le ­
ziono i rękopisom na b rudno odezwy podziemnego rządu,  rozkazu  
dziennego do wojsk narodowych wydzia łu wojny tegoż rządu  i inne 
papiery r ewolucyjne.  Na ulicy Mos towej ,  rewizyja była odbyła 
w nowym,  jeszcze nicukońezonym domu pod Nr.  22v,  przyczcm 
musiano wyłamać I I  drzwi,  w sku tku  czego w jednem z mieszkań 
na 2 -m pię t rze znaleziono wielką prasę  d r u ka r sk ą  z zupełną kasztą  
pisma po lskiego ,  wielki zapas czcionek i około 800 egzemplarzy,  
tylko co odbi tych wspomnioijycli  rękopismów.  Odezwa datowana 
j e s t  pod I-ni s tycznia 1804 roku i nie p rzeds tawia  nic takiego,  
cohy ju ż  nie h)ł<> s tokro tn ie  wypowiedz iane w podobnych p laka­
tach i w gal i cyj sko-poznańsk ieh  polskich dz ienn ikach ;  wzywa wszy ­
stkich zd rowych  ludzi,  nie mniej 18 - lu  lat wieku mających,  do dal ­
szego p rowadzen ia walki ,  szczególniej  w zimie,  kiedy rosyanom 
Inu lno  ciągnąć za sobą armaty  i celnie s t r ze lać  z karabinów,  jak 
r ęc e  im pomarzną,  l i ozkaz  datowany pod 11 -m grudn ia  u. s., z a ­
wiera w sobie różne rozporządzen ia  i mianowania znanych nam 
z dziennikarskich opisów dowódców,  k tórzy  albo uciekli  za g r a ­
nicę,  albo jeszcze t rzymają się z nieJicznemi bandami w guberniach  
Lubel skiej  i Badomsk ię j ;  okazuje się z niego pomiędzy inncini, że 
Taczanowski  i Doliński za rozbicie powierzonych  im band.  byli 
sądzeni p rzez sad wojenny,  lecz usprawiedl iwil i  s i ę ;  żc l l ł nsko  
t akże  usprawied l iwił  s i ę ;  ze W a w e r  i Skowr ońsk i  oddani zostal i  
pod sąd wojenny,  pie rwszy za samowolne wydalenie sir. za g ranicę,  
a drun-i za zmarnowanie  sw e" o  oddzia łu :  że I skra i Sawicki  uka-O t5 m '
rani  zostal i  śmiercią,  p i e rwszy  liczne nadużycia,  a drugi za 
zmarnowanie  funduszów;  że Sienk iewicz  za niesubordyuacyę po­
zbawiony zos ta ł  wszelkich praw pol i tycznych i wygnany z kraju ; 
a Zagrać./ .ki i A ladar-Novoll i ,  pierwszy za niesuhordynacyę okazaną 
Krukowi ,  a ostatni  za opuszczenie oddziału w s t anowcze j  chwili,  
pozbawieni  zostali  p rawa s łużenia w wojsku polskicm.

W tym samym Dzienniku czy tamy:  W  celu zbicia pogłosek 
rozpuszczonych  przez  dzienniki  agi tacyjne,  j a kob y  w Królestwie  
miał e' pobór  do wojska,  podajemy t r e ść  rozkazu  dziennego  do 
wojsk w Kró les twie  Polskiem z dnia 5. (1 7 . )  g rudn ia  1803 roku 
N. 350  —  nas tępu jącą :

Najjaśniejszy Fan rozka zać  rac zy ł  wszystkich  bez wyjątku 
nieograniczcnie i czasowo u r lopowanych niższych stopni zna jdu ją­
cych sic jeszcze w Kró les twie  Dolskiem, natychmias t  powołać do 
czynnej s łużby pod b roń  w j akie j  służyli .

Ludzi  tych w l iczbie 2543 polecono zebrać  na punktach  z b o r ­
nych w W a rs za wi e .  Suwałk ach, Radomiu i Lublinie,  celem w y s ł a ­
nia gdzie należy.

T ymczasem z doniesienia o tr zymanego  o d d o w ó d z e y  10 okręgu 
s t r aży wewnę t rzne j  okazuje się, żc oprócz tych ludzi znajduje się 
)(!Szcze w Królestwie  Polskicm.

o j  W e zw a ny ch  do s łużby nn mocy poprzednich rozporządzeń,  
•< dotąd z powodu różnych  wypadków nic p rzyby łych . 1169

bj  uwolnionych z wojsk armii  Kankazkiej  na mocy 
°ddzicli ;cj  u s t awy  na roczny  u r l o p .......................................... 31

c j  uwolnionych z powodu niezdolności  na zasadzie 
!ll‘ł. II. na urlop ( łu g o t r w a ly  dla poprawienia zd rowia . 1376

W  sku te k  czego  wydano ro zporządzen ie  iżby za pośredn ic ­
twem władz  wo jskowych  i cywilnych,  wzmiankowani  ludzie dosta ­
wieni byli do punk tów zbornych.

Nakon iec podaje j e szc ze  Dzień. Pow .  nas tępujące wiadomości  
z p r o w i n c y i : Wiadomości  o t r zymane  w p r os t  z Kró les twa P o l ­
skiego przez Gazetę M osk iew ska  donoszą jak najwyraźniej ,  że 
w-ładze rosyjskie bynajmniej  nie wpływają  na ad resa  sk r uchy  i 
wiernośc i  które, się w tej chwil i  podpisują w Króles twie ,  ale żc 
przeciwnie  władze te nie robią nadziei  podpisującym takowe ,  ż- 
ich ad resa  będą przyję te  i p r zeds tawione  Najjaśniejszemu Panu.

Donoszono niedawno o ujęciu w okolicacli  mias teczka Sokoła 
(pow.  Ł o m ż y ń s k im )  ża nd arm a  wiesza jącego Jan a  Konopki ,  k tó ry 
powies i ł  dziesięć osób za ich przywiązanie  do p rawego  r z ą d u ;  29.  
l istopada,  na Konopce zo s t a ł  wykonany wy ro k  śmierci  w Sokole.  
Wszysc y  mieszkańcy tego miasteczka wyszl i  z ehlebem i solą na 
spotkanie wojsk,  k tó r e  miały wziąć udzia ł  w egze.kucyi,  okazując 
tym sposobem swoją r adość  i wdzięczność  za oswobodzenie ich od 
tego potworn.

Z  K ra sn eg o s ta w u . W e  wsi Paszkowicaeh  w yk ry t o  bardzo  
ważne papiery należące do niewyśledzonego dotąd a j enta  komitetu 
pows tań cz ego  ; pomiędzy  papierami  temi znajduje się. tak zwany 
klucz czyli abecadło do czytania umówionego pisma.

Z  Siedlec.  14’ dniu 8 . ( 2 9 . )  g rudnia r. z. odbył się akt  
wykonan ia  przysięgi  p rzez  53 włościan,  k tó rzy  dobrowolnie  p o w r ó ­
cili z band.  Z powodu tej okol iczności  p roboszcz  w obecności  
władz  miejscowych p rzemówi ł  k ró tko  o znaczeniu i ważności  p r zy ­
sięgi.  Poczem wościanie odesłani  zostal i  do miejsc s ta łego swego 
zamieszkania.

Z  Bialskiego.  W dniu 8 . ( 2 0 . )  g rudnia  r. z. w niedzielę,  
odbyła się u roczys ta  ce remonia  konsckracy i  J.  ks. Łubieńsk iego  na 
b iskupa  dyecezyi  Augus towsk ie j .  Ceremoni i  tej dopełni ł  w kościele 
ka ted ralnym dyecezyi  podlaskiej  w Janowie J.  ks. biskup miejscowy 
Benjamin Szymański  w asystencyi  biskupów T w a r o w s k ie g o ,  B a r a ­
nowskiego,  duchowieństwa i licznie zgromadzonego  ludu.

Z  guberni  11 a rsza w sk ie j . Nacze lnik wojenny oddziału K a ­
liskiego (do  k tó rego  należą pow ia t y :  Kaliski ,  Koniński .  Sieradzki ,  
Ł ę c z y c k i  i Wie l uń sk i )  donosi ,  żc w (ej części  guliernii  W a r s z a w ­
skiej zupełnie band nic ma, lecz miejscami napotykają się tylko 
żandarmi -wiesza jący  w g romadk ac h  od 10 do 20 ludzi.  Mnóstwo 
pows tańców stawia się do miejsc zamieszkania ,  p rosząc  o p r z e b a ­
czenie i opiekę.  Wielu włościan objawiło go tow ość  bron ienia  się 
własnemi  si łami p rzec iwko  napaści  powstańców,  byleby im tylko 
dano broń.  W e  wszys tkich  wyż rzeczonych powiatach,  wydano 
ro zpo rządzen ie  wzg lędem urządzen ia  s t r aż y  wiej skie j ;  w powiecie 
zaś  Wie luńsk im s t r aż  taka prawic już  zupełnie uorganizowaną 
zos tał a.

( C z w a r t a  l is ta  s k ł a d e k  7. w y k u p n a  k a r t  u w a ln ia ją c y c h  o<l p n w in s / .o w .ń  
n ow ego  ro k u  18li4 ) P p . : Jego  E xce l .  li r.  A le x a n d e r  M e n s d o r f f  Pou il ly ,  c k. 
N a m ie s tn ik  20  zl. . K a ro l  Mosch, o. k .  w i c e p r e z e s  n a m ie s tn ic tw a  5 S u m m e r
2 z ł . ,  S ch m id  ł z}., S l m ń s k i  1 z k ,  F il ip  Z a le sk i  5 z ł . ,  O ls z e w sk i  1 zł., L o eb l
t z ł . ,  P o d so ń s k i  1 z ł ,  S ło ń sk i  1 z ł . ,  NT. NT. 50  c . ,  W o jc ie c h  M a n ie rk i  l z ł ,  E .  
B .  30 e . ,  Grim in  40 c., S u łk o w s k a  1 z ł . ,  D r .  O rz e c h o w ic z  t zt., C z a jk o w s k a  
1 z ł . ,  K o h le r  1 zł  , J a r o s z y ń s k a  1 z ł  , B ą k o w s k a  1 zł .,  I g n ac  Bufiek  2 zt .,  
F e l ix  G łow ack i  5 zł.,  J a n i s z e w s k i  2 z ł  , P i e k a r s k i  t zł . , M P 1 zl ., K ró l i ­
k o w s k i  1 z ł . ,  K o m o rn ic k a  1 zł .,  K o c z e rk i e w ic z  1 zł .,  L o u is e  P ia tf  1 zł  , F r i e d ­
r ic h  S c h u b u lh  2 zł.,  .1. U d lc r  2 z ł . ,  S t a h l  1 zł  , ft lalz 40  c., C ho ło n iew sk a
1 zł. , Z a b ic lsk a  I zł .,  M ori tz  K o l i s c h e r  1 z ł . ,  H e in r ic h  G r u d e r  59 c. , B o ru c h  
K o h n  50 e,, F u d ru n s b o r g  60  c., B a r a n o w i c z  50  c., B r .  M or 1 zł., P o k o rn a  
50  c., Po g l ie s  t zl. , W i n c e n z  Kiihn 1 z ł . ,  D r .  M a łeck i  1 z ł . ,  S t r z e l e c k i  1 zł .,  
Cli l ińsk i  1 z ł . ,  Żó łk iew  ski  5 0  c., Dr. S p a u s t a  1 z ł . ,  I w a n ic k i  30 c. , P a s z k o w s k i  
50  c , A ML 5, z ł . ,  B a b s k a  2 z ł . ,  h r .  D z ie d u s z y c k a  1 z ł . ,  Dr.  G e m b a r z e w s k i
2 zł .,  H o n c / ik  1 zł , M a je r  1 z ł . ,  P a u l in a  10 c., Dr. L em och  1 zł .,  S e e m a n n  
2 0  c., D ąbsk i  1 zł .,  B lank  50  c., A. O. M ises  2 z ł . ,  M. D ubs  2 z ł . ,  B e m e r  i  z ł  ,
S z a w ło w s k i  l z ł . ,  lir. l iad en i  1 z t . ,  K u c z k ie w ic z  ) zł., L eopo ld  R o l l e n d c r  1 z ł . ,
G o ld m a n ;  \  zł  , M oe*er  I z ł . ,  B a ro n o w a  I le id e l  1 zł. , P o s te p s k i  t z ł .,  Ja k ó b  
B a r a c z  e t  S c h u b e r t  2 z ł . ,  Jo.  B r e u e r  l  z ł .,  L e w ic k a  1 z ł . ,  Be llam i 1 zł. , 
Jó z e f  N i f o r o w i c z  £ zł., Jo a ch im  Ł a u r o w s k i  i z ł .,  D u lęb a  1 z ł . ,  prof.  S t r a s k i  
1 zł ., Job .  K le in  1 zł., J .  W . 30 c , F . W .  30 c., N. N. 40  c., F. S t h i e  1 z ł ^  
W c ig e ł  50  c. ,  S k a łk o w s k i  50  c., L u d w i g  50  c., D r .  T i t u s  L e w a k o w s k i  2 zł., 
Iż o w s k i  1 z ł . ,  W a s i l e w s k i  I z ł . ,  Z a b ie r z e w s k i  30  c., C z a n s tk i c w ic z  1 zł. , 
K r a u s o w a  30  c., L u b a c z e w s k i  4 0  e., C z a r n e c k a  1 z ł . ,  O p u c h la k  50 c., P l u s t  
50 c. sum a 136 zł. 80  c . ; do tego  t r z e c i a  l i s t a  200  zł.  15 c.  w . a i 1 ru b e l ,  
r a z e m  330  vł. 05 c. w. a. i 1 ru b e l .

- -  D o nos il i śm y  w  sw o im  c z a s ie ,  że  na dn iu  14. g r u d n i a  r .  z. p o k a le c z y ł  
w ś c i e k ły  w ilk w P ic c z o g ó ra c h ,  H o ro d ło w ic a c h  i U lhów ku  w  o b w o d z ie  ż ó ł k i e w ­
sk im  22 osób. T e r a z  d o w iadu jem y  s ie ,  że  z  tych  n ie s z c z ę ś l iw y c h  ofiar u m ar ło  
na dniu 4go b. m. po t r z y d n io w y c h  c ie rp ie n ia c h  d w ó c h  w ło ś c i a n  z U lh ó w k a  
w m e d y c z n o -k l in ic z n e j  s /k o le  tu te jsz e g o  g łó w n e g o  sz p i ta lu .  U ży c ie  e le k t r y c z ­
no śc i  s p r a w i ło  I j lk o  na r a z i e  ch w i lo w e  u m n ie jsze n ie  w o d o w s t r ę t u ;  późn ie j  
z a ś  n ie  w y w ie r a ł a  ju ż  ona ż ad n eg o  w p ły w u  n a  cho rych .

( R o z p r a w y  o s ta te c z n e . )  D n .  4. i 5. b.  m. odbyły  sic  w c. k. lw o w s k im  
s a d z ie  k ra jo w y m  r o z p ra w y  o s ta te c z n e ,  i za  z b r o d n ie  z a b u r z e n ia  spo k o jn o śc i  
p u b l ic z n e j  p r z e z  udzia ł  w p o w s ta n iu  s k a z a n i  z o s ta l i :  B r o n i s ł a w  W a l ig ó r s k i  ze  
L w o w a  (w a lc z y ł  pod Z np a ło w iczem )  18 1. oh. ł a c .  r ę k a w ic z n ik ,  j u ż  r a z  z lego 
p ow odu  k a ra n y ,  na  dw a m ies iąc e  w i ę z i e n i a ;  M ic h a ł  H oło ta  z S ied l i sk  24  1. ob. 
ł a c .  s ł u ż ą c y  na 14 doi  w ięz ien ia ,  A le x a n d e r  P ro k o p o w ic z  ze  L w o w a  17 1. ob. 
ła c .  l e r m in a 'o r  s z e w s k i ,  G u s ta w  M ochnack i  z  Z a ło śc a  obw. Z łoczo\v$kiego



(w a lc z y ł pod K om orow skim ) 23 1. ob. ła c .  p r a k t y k a n t  g o s p o d a r s tw a ,  A m as 
K ru lik o w sk i z  M edyki  obw . P rz e m y s k ie g o  ( w a lc z y ł  pod W y s o c k im )  18 1: ob. 
g r . k. u c z e ń  sz k ó ł r e a ln y c h ,  W a w r z y n i e c  Kil ian 7. C /.yszck  (w a lc z y ł  p u l  K o­
m orow sk im ) 28  1. ob. ła e .  s łu ż ą c y ,  k ażd y  na 10 dni w iez ien ia .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 7. .stycznia.

Gospodarstwo, przemysł.' i
W i e d e ń  4. s tyczniu.  ( T a ry  w iedeński na w o ły .)  Na 

naszym dzis iejszym ta rgu  było óf;S wołów węg ie r sk ich,  505 gal i­
cyj skich i 811 k ra jowych .  Z tego prze da no na po t rzebę  miej scowa 
1 5 2 0  sz tuk ,  na p rowiocyę  421 sztuk,  po za obrębem targu 3 sz tuk,  
i płacono za woła ważącego  450 do 080 ST, 112 zł. 50  o. do 
185 zł.,  za ce t na r  25 zł. do 28 zł. 50  c.

I l o c l i n i a ,  25.  grudnia.  Na naszym wczora j szym llirgu p ła ­
cono mee pszenicy ( 85  Zł ) 2 zł. 87  c . ; żyta ( 7 5  Z ł )  1 zł.  02  e. 5 
jęczmien ia  ( 0 5  I ł )  1 zł.  87  c. ; owsa (51 Z ł)  1 zł. Od c . ; k a r -  
tolli 00 c.

. [ \ j r a
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parys. sp ro ­
wadzony do 
0° Reauin.

S top ień  
c ie p ła  

w e d ług  
R e aum .

S ta n  po ­
w ie t r z a  
ivi!gn-
tnego

K ie r u n e k  i s i ła  

w ia t r u

S la n

a tm o sfe ry

7. g o d .  z r a n a  
'i. god.  po po-ł. 
!Osgcd.\viecz.
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»

W  1 0 A  T I S .

O s t a t n i a  p u c z t n *
F r a n k f u r t ,  0. s tycznia.  .Słychać,  że Auslrya  i P ru sy  mają 

za mia r  zaproponowani , aby sejm związkowy wys tąp i ł  p rzeciw wy­
działowi  zg romadzenia  deputowanych i komisyi kierującej  jego s p r a ­
wami.  Do n iek tó rych  rządów miano wysłać  no ty ,  żądające e n e r g i ­
cznych  k r o k ó w  przec iw ruchowi  rozsze rzo ne mu w całycli Niemczech.

B e r l i n ,  5.  s tycznia.  Krenzzcihnif/  don os i ,  że 13 óywizya 
o t rzymała  rozka z  n iezwłocznego  sk o ne cn l ro u  nuia się w obwodzie 
prieg-nickim. To  ma być w związku z spodziewanemi  dnlszszemi 
k rok ami  celem spiesznej  okupaeyi  Szleswiku.

Przyjechali do Lwowa.
D n ia  7 .  s ty c z n ia .

H ote l  G e o r g u :  t T .  B u d z iń s k i  M ie cz , , z PoT101v.ec. — Z a g ó rs k i  Mice/ ,.,
% L e s z c z y n a .  —  D y b o w sk i  Z yg  , z U okic tn iuy .  —  Z am o jsk i  S /.cz.,  z P r z y ł ­
b ic .  —  K c l lc rm a n n  Anton i,  z K a n a n g i .  — O r z e c h o w s k i  A n t . ,  7. C z o r t '  owa.

Hotel e u r o p e j s k i :  B u ż y c k i  H en . ,  z J a ro s ł a w ia .  —  O śin ia łow ski  S zym on ,  
z  J a n c z y n a .  —  D w e r n ic k i  G ot  , z Z aw a la .  — C h r z a n o w s k i  L e o ,  z  W a r g o w y .

H ote l  a n g ie l s k i :  Kalvas  K aro l ,  c. U ro tm .,  z Okociina. — J a s i ń i k i  F r . ,  
z  Zalia jpola .

Wyjechali ze Lwowa.
D nia  7 .  s ty c zn ia

P P .  l i r .  Ł ą c z y ń s k i  I lon . ,  do S o ro c z k a .  — S w ic ż a w s k i .  A lex . ,  do S z c z e -  
p ia tyna .  — Mr. D z ie d u s z y c k i  M iecz  , do K o rn io w a .  — B a c z y ń s k i  Boinan, do 
P o lsk i .  — Z u ro w c o f f  Mik., .do  O dessy .  — l lo p p en  M a r ,  do K oz łow a .  — Mo­
r a w s k i  f fy m . ,  do S a ssó w  a.

D ziś  t ea t r  pol sk i :  . , l i ) i v u l t d / . i  t i U i ż  r : i s l w j i " ,  koinedya w 3 
ak tach  z f rancuz ki ego. Po r az  pierwszy.

Ju tro  t e a t r  niemiecki :  „ f r a b u e e o t f o n o z o r " '  wielka opera  w 4 
oddziałach.  Na dochód śpiewaka opery F r y d e r y k a  Kreci .

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 7. stycznia.

D ukał  h o le n d e r s k i  
D uka t  c e s a r s k i  
P ó ł im p e ry a ł  zł .  r o sy jsk i  
B u b e l  s r e b r n y  ro s y j s k i  . .
T a l a r  p ru sk i
P o l s k i  k u r a n t  i p ięc io z ło tó w k a  
G al iey j .  l i s ly  z a s t a w n e  w. a. za  100 zł. ] 

„ „ m. k. za  100 z ł .  j
G a l ic y js k ie  ob l igacye  in d e m n iz a c y jn e  
5 Yo P o ż y c z k a  n a r o d o w a  
A k e y e g a l .  kol. że la z .  K a r o l a  L u d w ik a  J

g o tó w k a  |  to w a re m
zł. c. zł. c.

Will. austr. 5 00 5 70
» » 5 68 5 72

9 80 9 95
r> r> 1 85 1 88
« » 
r> »

1 79 1 81

71 98 72 85

b ez 75 57 70 40
71 28 72 03k up o n ó w 79 55 80 30

196 07 198 67

| kr.

Telegrafowany knrs w iedeński.
D n ia  7 .  s ty c zn ia .

5 %  M e t a l i k i ....................................................................................................
5 %  p o ż y c z k a  n a ro d o w a   ......................................................................
L osy  z 1800 r o k u ......................................................................................
A k e y e  b a n k u  w i e d e ń s k i e g o .............................................

„ „ k r e d y to w e g o  . . .
L o n d y n ,  10 fun tów  s z t e r l i n g ó w  . . . . . .
D u k a t  p o j e d y ń c z y ......................................................................................
S r e b r o  ............................................................................ . . . . . . .

72
80
92

787
179
120

5
119

75
15
20

50

72
50

u rs  {fie ld }  w ie d e ń sk ie j.

D nia 5. s ty c z n ia .

( .  I l ł n g  jii ibliesziiy
A . P a ń s I w a. p ien .  

«V a u s t r .  w a l .  po 5 %  . . 0 8 .—
„ „ bez  kup o n ó w

z w r o tn y  po 5 %  . . . .  9 0 .—
Z p o ż y c z k i  n a ró d .  7. p roc .  

od s ty c z n ia  do l ipea  po a %  79 70 
od k w ie t .  do ]>aż.d. po 5 %  79.75 

Z r .  1851 s e r .  B .  po — .—
M eta l ik i  po a % ....................
M e ta l ik i  7. p ro c .  od maja do 

l i s to p a d a  po 5 %  . 
po 4*/2% . . . .
„ 3% ............
, . 3% ............
„ 2% %  • • • •

(Z a  100 z ł .)  
(o w a r .  
0 8 .1 0

90.25

7 9  sO 
79 .90

72 .30  7 2.50

z r .  1839

1839

dlfo. 
dtlo .  
d t to .  
d t to .  
dtto.

P r z e z ,  do w:yl. 
c a łe  losy - . •

P r z e z ,  do w ył .  z 1 
p ią ta  c z e ś ć  losów

P r z e z ,  do wył.  z r .
I r z e z .  do wył .  z  r . 

po 600z ł .  . , .
P r z e z ,  do wył.  z r  

po 100 z l ..............................
II fi l I y 'Como po 42 l ir .  ausi .

V. y los. ol l. daw n. ( ł '0 
d łu g u  j.f,ńst. . (

72 .50  
0 4 .— 
57 .25  
4 3 .— 
3 6 —  
1 4 .40

72  70 
04 .25
57.50
43.50
37.50
14.50

[iien. tow ar
. . . 1 B a n a łu Tein .  . . 72  75 73 .25rC C 1c, 0  n  | K ru a e j i i S ła w o n i i  74 25 74.75

\ Galicyi 71 75 7 2 —
;  c jJ S ie d m io g ro d u  . . 71 .90 72.25
. * . |  'B u k o w i n a 7 ) . - 71 .50

k lau zu lą  u  ylos . w r .  1867 7 2 .50 72 .75
Lon li. w en. poż z r .  185!) 92 — 9 3 —

po 5 % -  — — ...
P ł u g  T y ro lu „ '■*% 58,50 5 9 —

„ 3 ’/ 2 % — — — —
i- lug  b a l c h u r g a ć « 3 % . , i 8.50 5 9 —

« 2V 2% — .— — . —
D łu g  K ra in y „ 2 % 2 9 — 30—

11 1^,4% — —
X . S l t i i i  o h l i g .  d o i i K s t y k a i n ,

Po 3 %  za  100 zł. . . . 27 — _J__
11 2*/2 % ,, 100 „ . . 22.50 — .—
ii 2 ' /4 %  u 190 „  . . 20.25 —.
„ 2 %  „ 100 „ . . . 18— __,__
- l % %  « 100 „ . . 15.50 — —

3 A k e y e . -

140.—  140. ńfi

136—  
9 0 .50

P rz e z ,  do los. ol l . 
d aw .  d ługu  psń s t .  
z  j-.roe.

gu p sń s t .  i 
w l.i aju |

2* .%  58.: O

dt to .  z  p ro c e n t ,  
za g r a n i c ą  .

- /t, /O ---
ę o ■ ;,'7 __/o * • • —
1 % “041 —  
6% 71.50
4V.j%07.25 
4% 00—

B. K r a j ów k o r o  i; 11 y c b. 
Niższej Austryi . 87.50
4\ yż. Aust. i Salcb. 85__

90—  
91.—  
88.50 
87.26 
91 —  
8 7 —  
75.—

C zech
M o raw ji  . .
S z l ą s k a  . ,
S ty r y i . . .
T y ro lu  . .
K ar . ,  Krainy  i Wy b .  
H  ę g i c r ....................

130 51' 
91 —

li 1 7 5

93 50 
18.60 
7 0 —  
04 .60  
5 7 — 
5U.6II

59.50 
5 3 .—J 
4 8 . -  
4 2 —  
72 —  
07.7 ii 
OO.óu

88—
85.25
91.

89 .  ■
87 .50

8 9 —
7 5.50

(Za sz tu k ę . )
Banku  n a ro d o w e g o  . . . 7 8 3 —  785 —  
In f i .  k r e d .  dla  h and lu  po

2U0 z ł .  -w. a ........................178 GO 178 80
N i ż . - a u s t r .  Iow. eskom t.

po 500 z ł ................................ 0 5 5 —  6 5 8 —
P ó ln .k o l .  po 1000 z ł .  irt. k. 1713— 1715—  
T ,iw . k o le p lo l .  p a ń s tw a  jto 

tOC zł.  111. k. czyli  500 Ir . 180 50  187 — 
Lal .  Ces.  E lż b ie ty  pu200 zl.

> '<m. kun w.............................. 157.25 137.75
Pcłi id .  - póln. - 1. i< 111. kolei 

kom. po 2t '0 zl.  m. k. . 120 — 120 50 
Kolei l isy po 201I/.1. m. k.

po 140 zł. ( 7 0 % )  w p ła ty  147.— — . —
jP o łn d .  ł.olei  pań s t . ,  iomb. 

w en .  i c e n t r a l . -w ło s k ie j  
ko le i  że l .  po 2110 zl. w . a. 
czy l i  600 I r .  z w p la ta  
180 zł. ( 9 0 % )  . . . . '. 247 -  248 —  

Kol. K a r .  Lud., po SOOzl.
inoji. k o n w ..............................  197 50 198 —

( Kol. P r e s z b .  T y m .  I. emis.
po 200 zl. 111. 1,.................. -  .—  4 0 .—

dt lo II. ęmis.  po SdOzł.m .k. 8 0 —  8 5 .—
Kolej B u s t e b r a d z l i a  po

500 zł. ni. k .........................  0 8 5 —  0 9 5 —
Kolej A u s s ig ,  - Ciepl.  po

200 zł m. k ..........................2 2 3 .—  2 2 6 —
Kol. B e rn .  B o s s .  z p i e r w - 

sz e ń s tw c m  ]io 200  zł. 
mon. k o n w ............................195_____ 200__

pien . (o w ar

130 — 135.—

4 2 7 — 4 2 9 —

2 3 0 — 23 2 .—

3 9 2 — 394 —

4 3 0 — 4 4 0 —

255 — 2 6 0 —

153 50 154—

Kol. G r a c . - K o l i .  i T o w .  
gó rn .  po 200 zł. w. a. . 

A u s t r .  Iow arz .  żeg l .  p a r .  
po 500  zł. m. k .  . . .  

L lo y d a  w  T ry e ś e i e  po
500  zł. m. k........................

M ostu  ł ań c .  w  P e s z c i e  po
500 zł. ni. k .......................

T o w .  m ły n a  p a r .  w W ied.
po ónOzł. w . a ...................

P c w s z .  a u s t r .  T o w .  g az .  
po 200 zł . w. a. . . . 

U p rz y w i l .  c z e s k a  kolej z a ­
chodn ia  po 200 7,ł. w. a.

!4. I . i s l y  z n s l u u  n e .

( z a  100 z ł . )

B a n k u  i 1 8 5 7 ! ,05%  -  ~
n a ró d .  I 1()lef‘ ” 1857po 5%  102.50 103—

w i„ j j j  p r z e z n a c z o n e  do
l  los. po 5 %  . . 9 0 . — 90.50

B a n k u  i na  12 ni. 5 %  . — —  — —
n aró d .  < p r z e z n .  do losu- 
w w . a.  ( w a n i a  po 5 %  . . t G 1 0  .86.30 
Gal. T o w . k red .  w w. a. 
po ł  % .........................  — —  72.50

ft. łHiIijUK y c  v. p r u c i  e m  
i n e r w s z a a s l w a ,

Kolej E lż b ie ty  po 5 %  za
100 z ł .  111. U......................  97 .50  9 8 .—
delto  d e l to  w s ro b .  upr .  
za  100 z ł .  w . a .  . . . 9 3 .— 9 3 .50

E m is .  /. r .  1802 za 100 z.ł. 
w a l .  a u s t .  . . . . . .  80.25 30 .75

T o w .  a u s t r .  kol. p a ń s tw a
po 500 I r ................................... 119—  119.50

Kol. Lo iub .  w e n .  p» 50(i t r .  121 —  122.— 
Kol. półn. po 100 zł. 111. k. 91.50 u 2 .—
Kol. pdłn. po 100 zł.  w. a. 8 7 —  87.60
Kol. G logn. po 100 z ł .  m. k. 79 .50  8 0 —  
rł 'ow .  żeg .  pan.  na Dun.

za  100 zł. 111. k ................... 95 .—  9 5 .7,0
L lo y d a  za  10(1 zł. . . .  88 .50  8 9 . —
Upi zyw . c z e s k a  kol .  zaeb .  

po 300  z ł  w .  a. (v  s r e -
l . r z e )  za  100 z ł ................... 97 .50  — —

Połud.  p ó łn .  k o l e j  koin. jio
5 %  za  100 z ł ...................... 7 ? ,5 0  7 3 . -

Kolej ga l .  K aro la  L u d w ik a  
po 300  zl. w. a. (w  s r e b r z e )  
po 5 %  za  100 z ł .  . . , P9 .— 99.25

(I. Losy.
In s t .  k r e d .  d la  h and lu  po

100 z ł .  w . a .........................
T o w .  żeg .  par .  na  D u n .  po

100 zł. 111. 1, .............................
Poż.  T r y e .  po 100 z ł .  m. k. 

„ „ po 50 zł. m. k.
P o ży cz ,  m ia s ta  B u d y  po

40 z ł .  w. a ............................
E s t e r h a z e g o  po 40 z ł .  111. k.
S a lm a  ,, 40 .. „
Palt iego ,, 40 „
C la reg o  „ 40 „ „
S t .  G cn o is  „ 40 ,. „
W in d i s e h g r i i t z a  20 z ł .  „ 
W a ld s lo in n  20 „
K eg lev icb a  10

pien .  to w a r ,  
(z a  s z t u k ę . )

136.70 I3li,9(J

9  1.50 9 1 __
112—  114—  

5 0 .—  50.50

3 0 .5 0  
9 4 . —
30.50  
3 3 .75
32 .25  
3 4 —
19.50
20.25 
1 6 .—

31 —  
9 4 .5 0  
3 7 —
3 4 .25
32 .75
34 .25  
20 . —

2 0 .75
16.25

W ek sle .
(N a  3 m ies iąc e .)

A m ste rd am  za  100 zł.  h o l .  —
Ą u g s b u r g z a  100 zł .  w. ;i. n. 102.75 103 —
Berl in  za  Km t a l .......................  . __________
W r o c ł a w  /.a 100 tal .  . . ____ _  _ _
F r a n k f u r t  za.iOOzł.  w. p . -n .  102.75 103 .__
G enua  za  100 l ir .  pieni. .  . — _ __
H a m b u rg  za 100 M. B. . . 91   91 25
L ip s k  /.a ' 0 0  t a l ....................................   1
L in  u r n a  za  100 l ir .  fosk.  .   ,_
Londyn za  10 fl. sz t .  . . 120.20  120 40
L ug d u n  za  100 tr .  . . . — _____ — —
M edyolaa  za  100 l ir .  w ł .  — .   __ __
M arsy l ia  za  100 fr.  . . .  .   ._
P a r y ż  za  100 f r .........................47 6 0 47  05
P ra g a  za  100 zł. w . a .  .  _______   _
T r y j b t  za  100 zl. w. a , —
U en e c y a  za  lOO/.ł. w. a . — __ ________

(31 dni po u k a z a n iu . )

Bukadfcf/I  za  100 p ias t .  w o ł .   .     -
Konstanty nnpol za  100 p ia s t .  tu r .  __.• -

K u r s  / . to ta .

D ukaty  ces .  m en .  . 
d tto . p e łn e j  Wagi

K o r o n a ....................
201 'rankówka . . . 
B osy jsk i  im p ery a ł  . 
T a l a r  zw iązkow y7 . 
r i r e b ro  . . .

•1. 1 5 ,>.77
. 5 7 i'i 5.7 7

16.55  16.00
. 9  6 9.07
. 9 .9 0  9 .95
• 1.8 0 '. 2 1 81 Va
. 119 .75  120.25

K u rs  korony w  c. k. k a s a c h  13zl. 50c.

Odpowiedz ia lny  l tc i l ak to r  ESsadjESSl ih Z  <:. k. galic. drukarni rzadoicej.


